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Wkrotce WIELKA ... NOC.

To czas otuchy i nadziei.

Niech sprawi, ze usmiech i optymizm
towarzyszy¢ bedzie kazdego dnia.
Duzo szczescia i radosci,

niechaj w Panstwa sercach gosci.

A wszystkie zale i bole zagtuszy ...

Zycze na ZMARTWYCHWSTANIE.
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Okrutna rzeczywistosc.

Dwie drogi, dwa serca ... dzieli tak wiele.
Wszystko tak odlegte, prawie niemozliwe.
MitosS¢ nie moze by¢ nigdy spetnieniem.

Najgorzej, ze nie moge by¢ przy Tobie,
by mieé¢ nasz wspdlny swiat,
gdy lubimy to samo, tym samym zyjemy.

Marzy mi sie poétmrok, sSwiece.
Ja obok Ciebie ... czytam wiersze.
Rézem zalane stowa, nie stowa ...

Poptyniemy na fali marzen, nie marzen ...
Czy cos zostato, gdzie jest, co jest?
Smieje sie, a potem placze ... walke ze sobg tocze.

&&&&&

Chodze po kretych zycia drogach,

wcigz blgdzac w kétku wlasnych marzen.
Czas biegnie ktusem ... sekundami.
Poczatek i koniec, jest wszystkim.

Alfa i Omega?

&&&&&EE&EE



Wskaz mi droge ... bezsilnos¢ mnie zabija.
Czas trwonie ... przemija bez watpienia.
Biegne do czegos ... czego nie ma.

Nie zabiore niczego ... niczego tez nie strace.

Ide przed siebie ... otacza mnie obojetnos¢.
Cienie sie wydtuzajq ... serce spowit mrok.
lle zycia umkneto ... szczescia umyka.

W oddechach ... uwiezione sekundy.
Zimny powiew ... po karku.

&&&&&EE&EE

Po co pisze ? Nie wiem sam.
Jednak czasem sie wysilam.

Skad pomysty na to pisanie?
Stuszne pytanie. Pomysly sa wszedzie.

Uwierzcie, teksty nie spadng z nieba.
Po prostu zaprzegam pamiegé.

Swiat owiany jest tajemnicami.
Cos nam daje cos zabiera.

W chwili wielkiego zauroczenia,
nawet deszcz pada do ... gory.
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Tekst ten deszczu tzami pisze.
Marzenia po szybach splywaja.
Ogarnia mnie zycia szaros¢.
Na sercach kiodki widze.
Znajde do nich klucze?

Tak bardzo chciatem odnalezé siebie.
Siegnac¢ wzrokiem kotar iluzji,

w ktérej ,,wiem, ze nic nie wiem”,

iz zapedzitem sie ... nie do wiary.

Komu okruch szczescia.

Czas — szyderca zongluje chwilami.
Zabiera zanim dat. Wspanialomysinie
dzieli marzeniami ... spetnianymi za p6zno.

&&E&&&EEEEE

Co czuje ... na wietrze nie napisze.
Mgty w dionie tez nie chwyce.

Nie opowiem o swym losie.

Nawet nie rozpoznam Cie po gtosie.

Nie zabiore gwiazdki z nieba.

Nie siegne obtokéw.

Nie odnajde dni minionych, a tylko niepokd;.
Zycie jest zbyt krotkie,

aby je marnowac¢ za niemozliwg mitoscia ...

A jesli juz ... pielegnujmy ja starannie jak ogrod.
Przesztos¢ niech ucieka ... przysztos¢ nadchodzi.
Spetniajmy sie co dnia. Budzmy sie z radoscig w sercu.
Wierzmy w marzenia ... cierpliwe, codziennie sie prosza.
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Spokdj tkwi we mnie, utkanym z marzen.
Nie umiem bez nadziei zy¢,

korytarze straconych marzen ry¢,
erzacem przedatowanych lat.

Czas prébuje zagluszy¢ cisze,
wlasng melodig istnienia.
Niezmiennie sklania do myslenia.
Mitos¢ to radosé, to spokdj i zycie.

Tak. Chce rozbudzi¢ w sobie mitosé¢.

Tak. By serce umiato nies¢ innym korzysc¢ czysta.
Tak. Chce rozbudzi¢ w sobie wiare,

nie te Slepg lecz duchowg i zmieni¢ w przekonanie.

Chce rozbudzaé serc nadzieje,
ktéra wciagz teskni za rajem.
Ktéra karmi innych Smiechem,
zywym optymizmem tetni.

A gdy odnajde mitos¢, wiare i nadzieje,
w drogach zycia juz nie zbladze,

majac w sercu to co cenne.

To cate dobro, sposéb do przetrwania.

&&&&&EE&EE
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Nie Spij jeszcze.

Postuchajmy melodii.

Deszcz o szyby ja wystukuje.
Chmury placza.

Wiatr chichocze rozbawiony,

a rozdarte me serce,

ubrane w tesknote, ciggle wola:
slyszysz jego gtosne bicie.

Ciche marzenia zatzawily oczy wspomnieniami.
W peinie nadziei sie¢ zanurzam.

Los nasz kruchy bywa.

Nieliczne sg chwile blogiej ciszy.

W kazdej z tych chwil zbierajmy,

dane nam szczescia okruchy ...

&&E&&&EE&EE

Zanim zasniesz ... najpiekniejsze wersy
pozbieram ile zdotam ... o mitosci dla Ciebie.
Pragne, by zapisywata w sercach swieto.

Ukolysze mysli w ciszy. Scaluje lezke, cho€ stona.
Zanurzymy sie w objecia Morfeusza.
By méc upijac sie mitosciq ... dzis, jutro ...az do konca.

&&&EEE&KEEE

Zanim powiesz nie, to przyjmij stowa te:
dla Ciebie chmury w btekit zmienie.
Mitos¢ wplote w dzien stoneczny.

Zawotaj mnie, przybede. Sfrune serca gotebiem.
Rozpedze mysli mroczne. Znoéw niebo sie przysni.
Uniose tam gdzie tecza rozswietli troski wszelkie.

Zawolaj ... przybede.
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Rados¢ ze smutkiem przeplatam.

Tyle stéw niewypowiedzianych.

Tyle zdan niezapisanych.

Tyle mysli pogmatwanych.

Tyle drég nieodgadnionych ...

Z wykrzyknikiem ... przy stowie nadzieja.

Mam usmiech radosci dla Ciebie.
Posytam go gotebiem ... na Twéj parapet.

&&E&&&EE&EE

Czas sie wlecze nitka diuga.
Biore stowa na nizanie.
Pozawieszam jak korale.

Niech zagraja piekng fuga.
Beda nutg uspokajac.
Do stodkich chwil nastrajac¢.

Pragne czerpac z nich natchnienie.
Z palety skradne odcienie.
Na ptétno rzuce jak Monet.

Zatrzymam w czasie te chwile ...

&&E&&&EEEEE

Boje sie, ze przyjazn nasza upadnie jak kasztany.
Nigdy juz sie nie spotkamy, w oczy nie spojrzymy.
W gonitwie za zyciem o sobie zapomnimy.

W bezwzglednosci czasu ...

Marzenia ... sny. Istnieje jakos silniejsza moc?



Ach, ty nasza miodosci, przeminetas.
Zatuj, zes sie chciata starze¢ sama.
My dojrzewamy powoli z godnoscia.

Jestesmy dorosli juz od lat wielu.
| wciaz sie cieszymy dorostag mtodoscia,
ale lustra nie bardzo w to wierza.

Tylko bez ziosliwych skojarzen.
O nienormalnosci nie ma mowy.
Nie dokonczymy ... inni za nas tworzg historie.

Zgodnie z natura? Watpliwe ...
Céz, nie znam sie na sztuce uwodzenia.
tzy stone ptyng ...

&&&EEE&KEEE

Spéjrz, na gwiazd roje.

Wez jedng sobie.

Starczy dla nas dwoje.

Byle bys myslami byta ze mna.

Spojrz, ksiezyc nad nami sie chyli.
Szuka tajemnic... Zamknij oczy.
Daj sie¢ mu zauroczyé.

Do snu Cie ukotysze.

... hie bede mu przeszkadzac ...
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Z lustra patrzy tepa mina.
Jestes sama w ludzkim stadzie.
Gestych mysli platanina.

A swiadoma jestes tego:

w samotnosci cala wiecznosé.

Gdzie Twa mata nibylandia.
Te magiczne zycia chwile.

| gdzie kwithg kwiaty marzen.
Czujesz te liryczne chwile.

Nie zostaniesz juz samotna.
To czas mija, nigdy mitosé.
Bez niej zostaje tylko nicosé.

Mnie nie pytaj, o czym marze.
Jaka wartosc¢ i cel waze.
Ufam sercu ... niby proste.

&&&EEE&KEEE

Nowy dzien ... i nic nowego.
Mam chyba chorg wyobraznie.

Otwieram okno. Patrze na droge.

O, ja pierdziele! O, ja nie moge!

Facet gdzies ,, pedzi w galopie” . ( do zony?)
A tam ktos ... z kaluzy wode ziopie ...

Nagle ... pies patrzy do gory, tadnie sie ktania.

Pyta ludzkim glosem ...” Jak dlugo jeszcze to zniose?”
Zamykam okno, zszokowany ... nie chce zy¢ z wariatami.
Od dzis, przysiegam ... koniec z wyskokowymi napojami!
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Najpierw jestes ... jak Wiosna!
Promyk niesmialy, jak te kietkujagce krokusy.

Po niej ... jestes jak Lato!
Zycie upiekszasz. Rozkwitasz nie tylko w maju.

Potem, niestety, Jesien posiwiala.
| zima ... wszystko zetnie ... ale po niej?

Przycichnie mitos¢, cho¢ dojrzata ...
jednak stare serce piesci.

&&&&&EE&EE

Nie pytaj czy péjde za Toba.
Kazde z nas outsiderem.
Pod gotym niebiem sie ukrywamy.

Tak by rozproszy¢ sie z poranng rosa.
Opas¢ leciutko na dywan sSniezyczek.
Szybowaé na tymi drobnymi kwiatkami.

... a jesli péjde za Tobg to w przyszios¢ nieznana.
Jeszcze troche drég przed nami ...
moze na ktérejs sie spotkamy.

Myslisz, ze juz za mng odkrywanie Twojej duszy.
Czuje sie mtody, mimo trzech tuzinéw lat.
Kazda godzina darzaca mnie jest jak kwitnacy sad ...



12

WIOSNA ... WIOSNA

Ostatni lutowy wieczér ...
Przerazone resztki Sniegu
w zakamarkach pochowane,
odwilzy strasznie sie boja,
ostatki mrozu chwytaja.

Gdyby tak bytoby mozna,

juz poczué zapach maciejki.

A swierszcz, by koncert zaczat.
Zas zablagkany trzmiel spijat
pierwsze krople rannej rosy ...

Oj, gdyby ...
&&&BEKE&&EE

Chyba zwariowatem!

Marza mi sie zefirki wiosennych wieczoréw,
niosace oddech pierwszych kwiatkow,

lzy kolorowych réz, westchnienie jasminéw,
stodycz kwiatéw akacji, sosen zywicznos¢.

Tylko co na to powie ... kalendarzowa zima.
&E&E&EE&EE&EEE&

Zima mocno sie upiera, chyba by porzadzié¢ chciatla.
Marzy sku¢ rzeki mrozem, drogi sniegiem znéw zasypac.

Zimo, wcale nie chcesz odejs¢ ... zimno chyba oszaleje.
Ja? Co dzien w piecu pale ... w wiersz wlejam gorzkie zale.
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Witaj wiosno, zegnaj zimo!
Wiosna lubi niespodzianki.
W koncu niebo btekitne.
Stonce pracuje od rana.

... wypatruje juz bociana.

&&E&&&EEEEE

Marzec usmiecha sie radosnie.
Powitajmy go ... zaczyna przedwiosnie.

Méwig o nim ... ,, w marcu jak w garncu”.
No gdyby chciata psu¢ go zima,
wspolnie sie jej nie damy.

Moze to jej sie i uda, to na krétko.

Dosy¢ lutego na caty roczek.
Dwudziestu osmiu dzionkéw i nocek.

&&E&&&EEEEE

Stoneczko juz wczesniej wstaje.
Przystowie podpowiada:
,,» Na Kazimierza dzien sie z nocg zmierza”.

Zaraz po sniegu rozstopie
wyrasta z ziemi kwiatek.
To przyrody zmartwychwstanie.

Zyé sie chce, radowaé pod nieba lazurem.
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»W marcu jak w garncu” — tak rzecze przystowie.
Raz promyk stonica, to deszcz po gtowie.
Czasem ciepetko, kwitng przebisniegi.

Bywa, ze nocg przymrozi, jest zimno, wiatr wieje.

Chwilami szaro, chmur petne niebo.
Wiosennego ciepta pora by poszukac.
Swiat biato — czarny byé przestaje.
Zapuka serce rytmem mitosci ...

&&&&&EE&EE

Tak zal mi sosen, deboéw, brzoz i topoli.

W oczach nikna. Tkng je wciaz bez litosci.

Brzozy biate w rzedach staly, wiatr im przygrywat.
W stoncu sie kgpaty, zimg snieg sie na nig kladt.
A topole panien smukly stréj podziwiaty.

Nie ma juz lasu topoli, ani zgrabnych brzéz.

Tak pustka tak boli ... smutny bez nich swiat.

&&&&&EE&EE

Budzi sie flora z zimowej smuty.
Pylem magii serca nam przyproszy.
Przedwiosnie do serc zachtannie puka.

Spokojnej, mitej przystani szuka.
Pragne wiosny ... cos w sercach rozpali.
Buziom naszym da usmiech radosny.
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Przyszta pogodna.

Rozpuszcza sniegi, woda sie saczy.
Ciepte powietrze.

| owszem zdrowe. Gdzie zaspy sSniezne.
Niebo btekitne.

Bielutkie chmurki ptyng leniwie.

Mity obrazek.

Temperatura w koncu na plusie.

&&E&&EEEEEE&

Frasobliwa wierzbo ptaczaca.
Jakaz troska tak kark twoéj zgina?
Kto cie skrzywdzit, czyja to wina,
zes jest smutna i tak ptaczaca.

Nad zmrozong wodg sie pochylasz.
Ramionami siegasz lustra.

To prawda — nie jest juz mtoda

i drewniane masz nieme usta.

Ciagle patrzysz w swoje odbicie

i fzami je zraszasz obficie.

Stoisz tak w bezruchu ze tzami,
co sptywajq ku wodzie z listkami.
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Zwiastuny wiosny.

Sniezyczki pod reka, krokusy w gérach.
Witaj piekny przebisniegu,

sniegutko - tezko sniegu.

Mleczno - bialy piekny kwiatuszku.

Masz charakterek,

kiedy poczujesz wiosenny wiaterek.

Cho¢ jeszcze sSnieg, kusi cie ku stoinca bieg.
Nie boisz sie wcale mrozéow,

tylko biato — zielony dywan tworzysz.

&&&EEE&KEEE

Céz to za kotki na wierzbowych gatazkach?
| te listki zielone w matych jeszcze paczkach.

Céz to za platki biale ... moze to snieg topniejacy.
Nie. To przebisnieg, kwiatek ...promyk stonca witajacy.

A coz to za tafle z nurtem rzeki ptynace.
To z lodu kruche wafle, przed wiosng uciekajac.

&&&&&EE&EE

Kotki jeszcze sSpig. Stara wierzba je kotysze.
Cos im szepcze, Spiewa w ciszy.
Przyjdzie wiosna. W ciepte ranki zbudzi kotki.

- Czy to juz wiosna? Powiedzcie prosze.
Tak, tak! Bociek donosnie klekocze.
Roztéz juz gtdéwke i pokton sie wiosnie.
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Ach, co to ... patrzy marzec zdumiony.
Przez pola ptynie orszak zielony.
Nasza pani Wiosna do nas idzie.
Usmiechnieta, szczesliwa, radosna.

Stonce juz robi wokét porzadki.
Bazia smieje sie, gidwke podnosi.
O ciepte promyki stonce prosi.
Kwitng przebisniegi i krokusy ...

Zegnaj marcu ... nie mieszaj juz w garncu.

&&&&&EE&EE

Zima nie wie co ma robié.

Bardzo smutna. Ptacze deszczem.
Pewnie nie chce juz odchodzié.
To sie jednak jej nie zdarzy.

Nie ma czasu w kalendarzu.

Wiosna niebawem zawita.
Piekna taka ja niedziela.

Bicie serce nam przyspieszy.
Przybadz wiosno jak najszybcie;.
Pieknie ciebie powitamy.

&&E&&&EEEEE

Pono¢ wiosna. Wstaje w okno patrze, a tam zima.
Na termometr typie ... z wiosny nici, mrozik szczypie.
Pewnie zty kaledarz mam ...
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Patrz: delikatnymi kropelkami deszcz spada

na tafle szyby ... leciutenko jej dotyka.

Muska i piesci. Z cichym szmerkiem struzka splywa,
kaskada rozkoszy i namietnym westchnieniem.

Szyba, w mitosnym uniesieniu, czule gesty,
zakochana taka, zaloty odwzajemna.

Czeka, wyglada i teskni ... kiedy znowu deszcz.
Uwierzcie: nie tylko ludzie pragna mitosci.

&&E&&&EEEEE

Moze tkwisz w fotelu z myslami o szczesciu.
Obok kotka, troche senna, rozdrapuje cisze.

A co u mnie — spokojnie. Czasami smutne wiersze pisze.
W otwartym oknie klangor zurawi stysze.

Pogoda ... biate obtoki pltyna po niebie.
Tesknota mi podpowiada: pros je, zaniosg mnie do Ciebie.

Wiosna nie potrafi pachnieé¢ bez Ciebie ...

&&&&&EE&EE

Twoje stowa Aniu budza rados¢é moja.
Zamieniam je w spetnienie zyczen dla Ciebie
... jezeli taka Twoja wola...

» Zycie tak jak roza, dotykiem nas kluje,
zapachem odurza, pieknem fascynuje.

Zycie to jest bajka. Sami ja piszemy,
a tres¢ bedzie taka jak je przezyjemy.”
Céz dodacé: ,, jaki ranek taki dzien, jaka posciel taki sen,

jakie serce taki lek, jaka stabosc¢ taka grzech.
Nie dziwi nic.” Stowa z tekstu Edyty Geppert.
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ZUPELNIE INACZEJ ...

Jakiez to moje pisanie ...
Chce tylko serca otwieraé¢,
az zatli sie zyczliwosci iskra.

Na skosie ofiarnym spale:
zimna obojetnosé, pyche
i ciagla, gonitwe szczurza.

Wrazliwos¢ to, co ciszg odpowiada.
Fatsz bezczelnie na poezje napada.
A cisza zaprasza w goscCi ...

Czy to zamach na wartosci?

Odstepuje, Wam kochani, miejsca ... w wierszach.
Zapraszam tam, gdzie krélewstwo ksigzek.
Gwarantuje, w nich nie ma krzyku — jest cisza.

A ile mitosci z kart ksigzek ptynie.
Piekno rosnie z ziarna stowa.
Nie chce z hatasem konkurowaé.

Wszyscy moéwia, krzycza, apeluja.
Oferuja, wyzywajq, wychwalajq ...
Szalony, nattok i kolez stéw ...

Zapalmy mitosci zarzewie.
Otwoérzmy sie na czlowieka.
Odbudujmy zranione serca.

... hie wiem jak mozna zy¢ bez poez;ji.
Bez niej dostaje depresiji.
Kocham ja i tyle... koniec gadania ...” siema”!
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Podobno moim wierszom brakuje ... drapieznosci.
To prawda. Ona zuzywa sie¢ ... zostaje

pare zmeczonych stéw ... ocalaly,

ufne, ze cos jeszcze znacza.

Codziennie umieraja, by rodzi¢ sie na nowo
i budowaé swoje ,teraz” na najprostszych stowach.
Dla mnie to: wiara, nadzieja, mitos¢.

Nic nowego. Tyle razy to pisatem, a jednak:

Wiara - splot, w ktérym wszystko sie zamyka i otwiera.
Pozwala zy¢, nawet w klatce, w ktorej ,,zyciu” za ciasno.
Nadzieja - poszukiwanie wlasnego celu, troska o odlegte.
Mitos¢é — zycia ,,s6l”, czesto ,,bol”.

Banat i grafomania! By¢ moze.
Ale co zrobig, jesli to dzieje sie naprawde?
Niepojeta tajemnica daru takiego, a nie innego zycia ...

Banalne i nieprawdziwe: zgeszczenie ziemskiego piekna,
ciepla, ludzka bliskosé, czyjs¢ usmiech, przytulenie ...
Marzenia sg na miare prawdy. Z niej biorg sie pragnienia.

Dystans jest podobno duszg piekna.

Po co piekno ... zeby Cie zapytaé, jak pojmujesz ... mitos¢.
O gdybym byt poeta wielkim, jak intencje politykéw mate,
pisatbym tylko stowa, po ktoérych szczescia bedzie zbywac.

Tomik dedykuje Ani W. - Wiernej fance... najlepszej przyjacioice.
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KOCHANI !

Zyjemy w trudnym czasie ... przetrwajmy!
Oby nadchodzace swieta byly jak te,
takimi ostatnimi.

ALLELUJA !
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	Tak bardzo chciałem odnaleźć siebie.                                   Sięgnąć wzrokiem kotar iluzji,                                                        w której „wiem, że nic nie wiem”,                                                 iż zapędziłe...
	Komu okruch szczęścia.                                                            Czas – szyderca żongluje chwilami.                                      . Zabiera zanim dał. Wspaniałomyślnie                                    dzieli marzeniami ... sp...
	&&&&&&&&&&
	Co czuję ... na wietrze nie napiszę.                                              Mgły w dłonie też nie chwycę.                                                  Nie opowiem o swym losie.                                                    Nawet nie roz...
	Nie zabiorę  gwiazdki z nieba.                                                        Nie sięgnę obłoków.                                                                                 Nie odnajdę dni minionych, a tylko niepokój.                     ...
	A jeśli już ... pielęgnujmy ją starannie jak ogród.              Przeszłość niech ucieka ... przyszłość nadchodzi.                 Spełniajmy się co dnia. Budźmy się z radością w sercu. Wierzmy w marzenia ... cierpliwe, codziennie się proszą.
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	Spokój tkwi we mnie, utkanym z marzeń.                                   Nie umiem bez nadziei żyć,                                                        korytarze straconych marzeń ryć,                                       erzacem przedatowanych lat.
	Czas próbuje zagłuszyć ciszę,                                                własną melodią istnienia.                                                      Niezmiennie skłania do myślenia.                                           Miłość to radość, to...
	Tak. Chcę rozbudzić w sobie miłość.                                       Tak. By serce umiało nieść innym korzyść czystą.                                                        Tak. Chcę rozbudzić w sobie wiarę,                                       ...
	Chcę rozbudzać serc nadzieję,                                                która wciąż tęskni za rajem.                                                     Która karmi innych śmiechem,                                               żywym optymizmem t...
	A gdy odnajdę miłość, wiarę i nadzieję,                                   w drogach życia już nie zbłądzę,                                              mając w sercu to co cenne.                                                    To całe dobro, sposób...
	&&&&&&&&&&
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	Nie śpij jeszcze.                                                                  Posłuchajmy melodii.                                                             Deszcz o szyby ją wystukuje.                                                   Chmury p...
	Ciche marzenia załzawiły oczy wspomnieniami.                          W pełnię nadziei się zanurzam.                                            Los nasz kruchy bywa.                                                         Nieliczne są chwile błogiej c...
	&&&&&&&&&&
	Zanim zaśniesz ... najpiękniejsze wersy                                pozbieram ile zdołam ... o miłości dla Ciebie.                        Pragnę, by zapisywała w sercach święto.
	Ukołyszę myśli w ciszy. Scałuję  łezkę, choć słona. Zanurzymy się w objęcia Morfeusza.                                      By móc upijać się miłością ... dziś, jutro ...aż do końca.
	&&&&&&&&&&
	Zanim powiesz nie, to przyjmij słowa te:                                    dla Ciebie chmury w błękit zmienię.                                               Miłość wplotę w dzień słoneczny.
	Zawołaj mnie, przybędę. Sfrunę serca gołębiem.                Rozpędzę myśli mroczne. Znów niebo się przyśni.               Uniosę tam gdzie tęcza rozświetli troski wszelkie.
	Zawołaj ... przybędę.
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	Radość  ze smutkiem przeplatam.                                      Tyle słów niewypowiedzianych.                                                 Tyle zdań niezapisanych.                                                           Tyle myśli pogmatwany...
	Mam uśmiech radości dla Ciebie.                                        Posyłam go gołębiem ... na Twój parapet.
	&&&&&&&&&&
	Czas się wlecze nitką długą.                                                 Biorę słowa na nizanie.                                                            Pozawieszam jak korale.
	Niech zagrają piękną fugą.                                                         Będą nutą uspokajać.                                                                    Do słodkich chwil nastrajać.
	Pragnę czerpać z nich natchnienie.                                               Z palety skradnę odcienie.                                                            Na płótno rzucę jak Monet.
	Zatrzymam w czasie te chwile ...
	&&&&&&&&&&
	Boję się, że przyjaźń nasza upadnie jak kasztany.                 Nigdy  już się nie spotkamy, w oczy nie spojrzymy.                     W  gonitwie za życiem o sobie zapomnimy.                                 W  bezwzględności czasu ...
	Marzenia ... sny. Istnieje jakoś silniejsza moc?
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	Ach, ty nasza młodości, przeminęłaś.                                          Żałuj, żeś się chciała starzeć sama.                                              My dojrzewamy powoli z godnością.
	Jesteśmy dorośli już od lat wielu.                                                   I wciąż się cieszymy dorosłą młodością,                                      ale lustra nie bardzo w to wierzą.
	Tylko bez złośliwych skojarzeń.                                                     O nienormalności nie ma mowy.                                                    Nie dokończymy ... inni za nas tworzą historię.
	Zgodnie z naturą? Wątpliwe ...                                               Cóż, nie znam się na sztuce uwodzenia.                                       Łzy słone płyną ...
	&&&&&&&&&&
	Spójrz, na gwiazd roje.                                                                 Weź jedną sobie.                                                                     Starczy dla nas dwoje.                                                        ...
	Spójrz, księżyc nad nami się chyli.                                         Szuka tajemnic... Zamknij oczy.                                                 Daj się mu zauroczyć.                                                            Do snu Cię uko...
	... nie będę mu przeszkadzać ...
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	Z lustra patrzy tępa mina.                                                         Jesteś sama w ludzkim stadzie.                                           Gęstych myśli plątanina.                                                           A świadoma j...
	Gdzie Twa mała nibylandia.                                                        Te magiczne życia chwile.                                                                 I gdzie kwitną kwiaty marzeń.                                                Cz...
	Nie zostaniesz już samotną.                                                           To czas mija, nigdy miłość.                                                            Bez niej zostaje tylko nicość.
	Mnie nie pytaj, o czym marzę.                                                     Jaką wartość i cel ważę.                                                               Ufam sercu ... niby proste.
	&&&&&&&&&&
	Nowy dzień ... i nic nowego.                                                        Mam chyba chorą wyobraźnię.
	Otwieram okno. Patrzę na drogę.                                                          O, ja pierdziele! O, ja nie mogę!                                                      Facet gdzieś „ pędzi w galopie” . ( do żony?)                              ...
	Nagle ... pies patrzy do góry, ładnie się kłania.                                   Pyta ludzkim głosem ...” Jak długo jeszcze  to zniosę?” Zamykam okno, zszokowany ... nie chcę  żyć z wariatami. Od dziś, przysięgam ... koniec z wyskokowymi napojami!
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	Najpierw jesteś ... jak Wiosna!                                                 Promyk  nieśmiały, jak te kiełkujące krokusy.
	Po niej  ... jesteś jak Lato!                                                             Życie upiększasz. Rozkwitasz nie tylko w maju.
	Potem, niestety, Jesień posiwiała.                                                 I zima ... wszystko zetnie ... ale po niej?
	Przycichnie miłość, choć dojrzała ...                                         jednak stare serce pieści.
	&&&&&&&&&&
	Nie pytaj czy pójdę za Tobą.                                                     Każde z nas outsiderem.                                                      Pod gołym niebiem się ukrywamy.
	Tak by rozproszyć się z poranną rosą.                                          Opaść leciutko na dywan śnieżyczek.                                   Szybować na tymi drobnymi kwiatkami.
	... a jeśli pójdę za Tobą to w przyszłość nieznaną.                Jeszcze trochę dróg przed nami ...                                                      może na którejś się spotkamy.
	Myślisz, że już za mną odkrywanie Twojej duszy.                    Czuję się młody, mimo trzech tuzinów lat.                                   Każda godzina darząca mnie jest jak kwitnący sad ...
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	WIOSNA ... WIOSNA
	Ostatni lutowy wieczór ...                                                     Przerażone resztki śniegu                                                                w zakamarkach pochowane,                                                     odwilż...
	Gdyby tak byłoby można,                                                        już poczuć zapach maciejki.                                                     A świerszcz, by koncert zaczął.                                             Zaś zabłąkany tr...
	Oj, gdyby ...
	&&&&&&&&&&
	Chyba zwariowałem!                                                                   Marzą mi się zefirki wiosennych wieczorów,                         niosące oddech pierwszych kwiatków,                                        łzy kolorowych róż, west...
	Tylko co na to powie ... kalendarzowa zima.
	&&&&&&&&&&
	Zima mocno się upiera, chyba by porządzić chciała.                         Marzy skuć rzeki mrozem, drogi śniegiem znów zasypać.
	Zimo, wcale nie chcesz odejść ... zimno chyba oszaleję.                   Ja? Co dzień w piecu palę ... w wiersz wlejam gorzkie żale.
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	Witaj wiosno, żegnaj zimo!                                                    Wiosna lubi niespodzianki.                                                            W końcu niebo błękitne.                                                          Słońce...
	&&&&&&&&&&
	Marzec uśmiecha się radośnie.                                          Powitajmy go  ... zaczyna przedwiośnie.
	Mówią o nim ... „ w marcu jak w garncu”.                                   No gdyby chciała psuć go zima,                                         wspólnie się jej nie damy.                                                           Może to jej się i ud...
	Dosyć lutego na cały roczek.                                         Dwudziestu ośmiu dzionków i nocek.
	&&&&&&&&&&
	Słoneczko już wcześniej wstaje.                                       Przysłowie podpowiada:                                                                  „ na Kazimierza dzień się z nocą zmierza”.
	Zaraz po śniegu rozstopie                                                   wyrasta z ziemi kwiatek.                                                           To przyrody zmartwychwstanie.
	Żyć się chce, radować pod nieba lazurem.
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	„W marcu jak w garncu” – tak rzecze przysłowie.                       Raz promyk słońca, to deszcz po głowie.                            Czasem ciepełko, kwitną przebiśniegi.                                     Bywa, że nocą przymrozi, jest zimno, wia...
	Chwilami szaro, chmur pełne niebo.                                 Wiosennego ciepła pora by poszukać.                                     Świat biało – czarny być przestaje.                                       Zapuka serce rytmem miłości ...
	&&&&&&&&&&
	Tak żal mi sosen, dębów, brzoz i topoli.                                        W oczach nikną. Tkną je wciąż bez litości.                           Brzozy białe w rzędach stały, wiatr im przygrywał.                      W słońcu się kąpały, zimą śnie...
	&&&&&&&&&&
	Budzi się flora z zimowej smuty.                                             Pyłem magii serca nam przyprószy.                                Przedwiośnie do serc zachłannie puka.
	Spokojnej, miłej przystani szuka.                                         Pragnę wiosny ... coś w sercach rozpali.                             Buziom naszym da uśmiech radosny.
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	Przyszła pogodna.                                                         Rozpuszcza śniegi, woda się sączy.                                       Ciepłe powietrze.                                                                           I owszem zdr...
	&&&&&&&&&&&
	Frasobliwa wierzbo płacząca.                                                  Jakaż troska tak kark twój zgina?                                               Kto cię skrzywdził, czyja to wina,                                                  żeś jest ...
	Nad zmrożoną wodą się pochylasz.                                  Ramionami sięgasz lustra.                                                      To prawda – nie jest już młoda                                                        i drewniane masz nie...
	Ciągle patrzysz w swoje odbicie                                               i łzami je zraszasz obficie.                                                         Stoisz tak w bezruchu ze łzami,                                                    co sp...
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	Zwiastuny wiosny.                                                               Śnieżyczki pod ręką, krokusy w górach.                                 Witaj piękny przebiśniegu,                                               śniegułko - łezko śniegu.  ...
	Masz charakterek,                                                                      kiedy poczujesz wiosenny wiaterek.                                            Choć jeszcze śnieg, kusi cię ku słońca bieg.                               Nie boisz s...
	&&&&&&&&&&
	Cóż to za kotki na wierzbowych gałązkach?                             I te listki zielone w małych jeszcze pączkach.
	Cóż to za płatki białe ...  może to śnieg topniejący.                        Nie. To przebiśnieg, kwiatek ...promyk słońca witający.
	A coż to za tafle z nurtem rzeki płynące.                              To z lodu kruche wafle, przed wiosną uciekając.
	&&&&&&&&&&
	Kotki jeszcze śpią. Stara wierzba je kołysze.                             Coś im szepcze, śpiewa w ciszy.                                          Przyjdzie wiosna. W ciepłe ranki zbudzi kotki.
	- Czy to już wiosna? Powiedzcie proszę.                                     Tak, tak! Bociek donośnie klekocze.                                                Rozłóź już główkę i pokłoń się wiośnie.
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	Ach, co to ... patrzy marzec zdumiony.                                     Przez pola płynie orszak zielony.                                           Nasza pani Wiosna do nas idzie.                                      Uśmiechnięta, szczęśliwa, rados...
	Słońce już robi wokół porządki.                                             Bazia śmieje się, główkę podnosi.                                                 O ciepłe promyki słońce prosi.                                            Kwitną przebiśniegi...
	Żegnaj marcu ... nie mieszaj już w garncu.
	&&&&&&&&&&
	Zima nie wie co ma robić.                                                       Bardzo smutna. Płacze deszczem.                                        Pewnie nie chce już  odchodzić.                                               To się jednak jej nie ...
	Wiosna niebawem zawita.                                                       Piękna taka ja niedziela.                                                             Bicie serce nam przyśpieszy.                                            Przybądź wiosno...
	&&&&&&&&&&
	Ponoć wiosna. Wstaję w okno patrzę, a tam zima.                             Na termometr łypię ... z wiosny nici, mrozik szczypie. Pewnie zły kaledarz mam ...
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	Patrz: delikatnymi kropelkami deszcz spada                          na taflę szyby ... leciuteńko jej dotyka.                                      Muska i pieści. Z cichym szmerkiem strużką spływa,                  kaskadą rozkoszy i namiętnym westchn...
	Szyba, w miłosnym uniesieniu, czułe gesty,                    zakochana taka, zaloty odwzajemna.                                       Czeka, wygląda i tęskni ... kiedy znowu deszcz.                      Uwierzcie: nie tylko ludzie pragną miłości.
	&&&&&&&&&&
	Może tkwisz w fotelu z myślami o szczęściu.                               Obok kotka, trochę senna, rozdrapuje ciszę.
	A co u mnie – spokojnie. Czasami smutne wiersze piszę.            W otwartym oknie klangor żurawi słyszę.
	Pogoda  ... białe obłoki płyną po niebie.                             Tęsknota mi podpowiada: proś je, zaniosą mnie do Ciebie.
	Wiosna nie potrafi pachnieć bez Ciebie ...
	&&&&&&&&&&
	Twoje słowa Aniu budzą radość moją.                                      Zamieniam je w spełnienie życzeń dla Ciebie                                  ... jeżeli taka Twoja wola...
	„ Życie tak jak róża, dotykiem nas kłuje,                                                             zapachem odurza, pięknem fascynuje.
	Życie to jest bajka. Sami ją piszemy,                                               a treść będzie taka jak je przeżyjemy.”
	Cóż dodać: „ jaki ranek taki dzień, jaka pościel taki sen,                      jakie serce taki lęk, jaka słabość taka grzech.                                                   Nie dziwi nic.”                      Słowa z tekstu Edyty Geppert.
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	ZUPEŁNIE INACZEJ ...
	Jakież to moje pisanie ...                                                             Chcę tylko serca otwierać,                                                             aż zatli się życzliwości iskra.
	Na skosie ofiarnym spalę:                                                         zimną obojętność, pychę                                                                     i ciągłą, gonitwę szczurzą.
	Wrażliwość to, co ciszą odpowiada.                                            Fałsz bezczelnie na poezję napada.                                                 A cisza zaprasza w gości ...                                                              ...
	Odstępuję, Wam kochani, miejsca ... w wierszach.         Zapraszam tam, gdzie królewstwo książek.                              Gwarantuję, w nich nie ma krzyku – jest cisza.
	A ile miłości z kart książek płynie.                                           Piękno rośnie z ziarna słowa.                                                        Nie chcę z hałasem konkurować.
	Wszyscy mówią, krzyczą, apelują.                                         Oferują, wyzywają, wychwalają ...                                             Szalony, natłok i koleż słów ...
	Zapalmy miłości zarzewie.                                                  Otwórzmy się na czlowieka.                                              Odbudujmy zranione serca.
	... nie wiem jak można żyć bez poezji.                                         Bez niej  dostaję depresji.                                                     Kocham ją i tyle... koniec gadania ...” siema”!
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	Podobno moim wierszom brakuje ... drapieżności.                     To prawda. Ona zużywa  się ... zostaje                                    parę zmęczonych słów ... ocalały,                                                   ufne, że coś jeszcze znac...
	Codziennie umierają, by rodzić się na nowo                                             i budować swoje „teraz” na najprostszych słowach.                    Dla mnie to: wiara, nadzieja, miłość.
	Nic nowego. Tyle razy to pisałem, a jednak:                              Wiara - splot, w którym wszystko się zamyka i otwiera.                     Pozwala żyć, nawet w klatce, w której „życiu” za ciasno. Nadzieja - poszukiwanie własnego celu, troska ...
	Banał i grafomania! Być może.                                                  Ale co zrobić, jeśli to dzieje się naprawdę?                        Niepojęta tajemnica daru takiego, a nie innego życia ...
	Banalne i nieprawdziwe: zgęszczenie ziemskiego piękna, ciepła, ludzka bliskość, czyjść uśmiech, przytulenie ... Marzenia są na miarę prawdy. Z niej biorą się pragnienia.
	Dystans jest podobno duszą piękna.                                          Po co piękno ... żeby Cię zapytać, jak pojmujesz ... miłość. O gdybym był poetą wielkim, jak intencje polityków małe, pisałbym tylko słowa, po których szczęścia będzie zbywać.

	Tomik dedykuję  Ani W. - Wiernej fance... najlepszej przyjaciółce.
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	KOCHANI !
	Żyjemy w trudnym czasie ... przetrwajmy!  Oby nadchodzące święta były jak te,   takimi ostatnimi.
	ALLELUJA !!!


